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Wszyscy do walki 
ze skutkami zimy!

Narada przewodniczących prezydiów PIO

„...Obywatelskim obowiązkiem mieszkańców miast i wsi 
winien być udział w walce ze skutkami zimy i ze śnie­
giem. Konieczne jest też stworzenie odpowiedniej atmosfery 
mobilizacji sił społecznych, a zarazem piętnowanie tych,
którzy uchylaliby się od tego
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Czyny społeczne dowodem
naszego zaangażowania

Uchwała Ogólnopolskiego Komiieiu FJN

Na plenarnym posiedzeniu OK FJN w dniu 12 bm, podjęta 
została uchwala w sprawie zadań Komitetów Frontu Jed­
ności Narodu na rok bieżący. Uchwała głosi:

j Plenum Ogólnopolskiego 
I Komitetu Frontu Jedności 

Narodu stwierdza, że Komitety 
FJŃ pomyślnie realizowały w 
roku 1962 zadania nakreślone 
w uchwałach i wytycznych OK 
FJN. Wzrosły poważnie sze­
regi aktywu, a miliony obywa­
teli uczestniczyły w inicjowa­
nych przez Komitety Frontu 
wspólnie z radami narodowy­
mi, pracach społecznych. Wzbo 
gaciły się treść i formy tych 
prac, zwiększył się zakres spo-

Cz. Wycech przyjął 
delegacją TPR-P
Przewodniczący 

marszałek Sejmu 
Wycech przyjął w 
bywającą od kilku 
szawie, delegację

ZG TPP-R 
— Czesław 
środę prze­
dni w War- 

Towarzy-

łeczno-politycznego oddziały­
wania FJN w mieście i na wsi. 
Praca Komitetów FJN przy­
czyniła się do pogłębiania jed­
ności, patriotyzmu i podnosze­
nia świadomości politycznej 
naszego budującego socjalizm 
społeczeństwa.
Q Tegoroczna szczególnie su- 

rowa zima spowodowała 
poważne trudności w gospo­
darce narodowej i w życiu 
obywateli. Plenum Ogólnopol­
skiego Komitetu Frontu Jed­
ności Narodu wyraża uznanie 
i składa gorące podziękowanie 
ludziom pracy, praco-wnikom 
transportu, górnikom, żołnie­
rzom i oficerom wojska, funk­
cjonariuszom Milicji Obywa­
telskiej — wszystkim tym. któ 
rzy swą postawą i ofiarną pra-

cą przyczynili się do usuwania 
zakłóceń w funkcjonowaniu 
naszej gospodarki i zaopatrze­
niu ludności.

Ogólnopolski Komitet Fron-
Dokończenie na str. 2

Sprawie wzmożenia i koor­
dynacji walki ze śniegiem oraz 
innymi skutkami zimy poświę­
cona była wczorajsza narada 
przewodniczących powiato­
wych rad narodowych zwoła­
na przez Prezydium WRN w 
Poznaniu.

Jak wynikało to z zagajenia 
przewodniczącego Franciszka 
Szczerbata oraz ze sprawozdań 
przedstawicieli poszczególnych 
powiatów, sytuacja na dro­
gach naszego województwa 
jest nadal ciężka. Przykładem 
tego jest chociażby fakt, że 8 
autobusów stoi jeszcze do tej 
pory zasypanych śniegiem, ni­
szczejąc i blokując ruch na dro 
gach. Podany przykład świad­
czy wymownie o zaniedba­
niach i organizacyjnym nie­
dołęstwie niektórych rad na-
rodowych, 
się stan

Źle przedstawia 
dróg na terenie

powiatów Turek, Koło, Gniez­
no. Również główna trasa prze
lotowa Poznań Katowice

Opóźnienia mogą być zlikwidowane
Wicepremier Waniołka o sytuacji yr przemyśle

Jaka jest obecna sytuacja w przemyśle? Czy istnieją 
możliwości nadrobienia opóźnień i zaległości spowodowa­
nych ostrą zimą oraz co zamierza się przedsięwziąć, aby 
zlikwidować straty w produkcji. Z pytaniami takimi zwró­
ciła się do wicepremiera Franciszka Waniolki przedstawi­
cielka PAP — red. Ewa Artymowicz.

obowiązku." (Wł. Gomułka) 

nie jest jeszcze należycie o- 
czyszczona, zwłaszcza na tere­
nach powiatów Ostrów, Ostrze 
szów—Kępno.

W toku narady okazało się, że 
mimo stanowczego polecenia 
Prez. WRN, władze niektórych 
powiatów zbyt późno podjęły 
uchwałę w sprawie obowiązku 
świadczeń ludności w wypadku 
klęsk żywiołowych, lub też nie 
potrafiły organizacyjnie zapew­
nić jej wykonania. Szczególnie źle 
przedstawia się mobilizacja sił 
społecznych w pow. Oborniki, 
gdzie nie zdołano w oparciu 
o własną uchwałę zorganizować 
ludności do świadczeń. Przewod­
niczący Prezydium WRN osobiś­
cie miał okazję przekonać się, że 
przy większych zaspach na tere­
nie tego powiatu czekają chłopi 
z końmi, którzy za jedyne 50 
złotych wyciągają utknięte w 
śniegu samochody.

Padały również przykłady lek­
ceważenia i ignorancji ze stro­
ny przewodniczących rad gro­
madzkich. Niektórzy z nich, jak 
np. w Sobótce pow. Ostrów, zo­
stali zawieszeni w swych czyn­
nościach.

Przykładem sobkostwa i braku 
obywatelskiej postawy >4est wieś 
Józefowo, pow. Międzychód, któ­
rej mieszkańcy odmówili pomocy 
przy odśnieżaniu drogi. Wobec 
opornych stosowane będą wyso­
kie kary grzywny.

Na szczęście, ogół naszego spo­
łeczeństwa w pełni docenia wagę 
sprawy, pomagając chętnie i ofiar­
nie przy odśnieżaniu.

W toku narady powołany zo-

bezpieczając zwłaszcza tra­
sy węglowe;
z uwagi na braki w sprzę­
cie mechanicznym należy 
skłonić do świadczeń i usług 
transportowych przedsię­
biorstwa i instytucje, a na 
wsiach rolników z konną 
lub mechaniczną siłą pocią­
gową;
obecne warunki zmuszają 
do pełnej mobilizacji społe­
czeństwa. W tym celu, w 
oparciu o dekret z dnia 23 
kwietnia 1953 roku w spra­
wie obowiązku świadczeń 
ludności w warunkach klęsk 
żywiołowych, organizować 
należy, przy współpracy 
komitetów FJN, czyny spo­
łeczne ludności miast i wsi.

— Są trzy zasadnicze przy­
czyny naszych obecnych trud-
ności stwierdza Wicepre-
mier. — Wprawdzie wykona­
liśmy z nadwyżką ubiegłorocz 
ne plany w wielu gałęziach

Duża frekwencja - krytyczna dyskusja

stwa Przyjaźni Radziecko-Pol- 
skiej.

W skład delegacji wchodzą 
zastępca przewodniczącego 
TPR-P członek Akademii Na­
uk ZSRR — prof. Mark Mitin 
oraz kierownik działu krajów 
demokracji ludowej Związku 
Radzieckich Towarzystw Przy 
jaźni i Łączności Kulturalnej
z Zagranicą 
Kriukow.

Eugeniusz

Goście przybyli do naszego 
kraju w celu podpisania planu 
współpracy między Towarzy­
stwami Przyjaźni Radziecko- 
Polskiej i Polsko-Radzieckiej 
na rok 1963. (PAP)
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Do rangi ambasad
Rządy prl i Arabskiej Republi 

Jemenu ożywione szczerym 
-ragnieniem rozwoju przyjaznych 
OhSeJ"deCZnych st°sunków między 

ydwoma krajami, zgodnie posta 
n°wiły podnieść rangę swych
P jedstawicielstw dyplomatycz-

c“ do stopnia ambasad.

^edztwo przeciw Fraenkelowi 
$ *rod“ nadprokurator sądu w 

Sruhe Schnerr oświadczył, że 
ne/i W byremu prokuratorowi ge- 
Cr a Niemiec zachodnich

enkelowi wszczęto śledztwo.

Skutki zamieci 
^Największą klęską żywiołową 
<ar raju” nazwano śnieżyce szale­
ją. ^rZez 18 dn* w północno za-

. czRści wyspy Honsiu. We 
śnieżn °f*cjaInych danych, burze 
rechnP wVrządziły ludności czte- 
jąCe ^'^^ur szkody przekracza- 
sie śn miliardów jenów. W okre- 

niezyc zginęło 150 osób.

Trzęsienie ziemi
Wschód P.°tcnzy w południowo- 
ło w ś cz^ści Wioch nawiedzi 
sy p0I°. trzęsienie ziemi. Wstrzą 

sP°wod°wały zary- 
tenzy lP wieży kościelnej w Po 
ci Cen»a W Pobliskiej miejscowoś- 
°ych Dan° k>lka osób zostało ran- 

Przez spadające gzymsy.

Kampania wyborcza 
w związkach zawodowych

W zakładach pracy Wielkopolski i Poznania rozpoczęły 
się wybory władz związkowych. U „Cegielskiego”, w „Po- 
mecie” i w innych dużych fabrykach trwają wybory mężów 
zaufania grup związków zawodowych.

przemysłu, ale w zakresie pa­
liwa na skutek nadmiernego 
zużycia wystartowaliśmy do 
tego roku z niedostatecznymi 
zapasami. Długotrwałe mrozy 
i zamiecie skomplikowały je- 
szcze bardziej sytuację i stały 
się przyczyną kryzysu, jaki 
przeżywa obecnie kolejnictwo. 
W rezultacie w styczniu defi­
cyt paliwa i energii elektrycz 
nej zmusił nas do ogranicze­
nia produkcji niektórych ener 
gochłonnych wyrobów, jak có 
ment, szkło butelkowe, kar­
bid, aluminium, a także do 
czasowego zatrzymania niektó 
rych walcowni hutniczych.

W lutym sytuacja w pewnym 
stopniu poprawiła się, musimy 
jednak liczyć §ię z nawrotami zi-

stał 8-osobowy
Zespół Odśnieżny 
przewodniczącego 
WRN Tadeuszem

Wojewódzki 
z zastępcą 
Prezydium 

Kwaśniew-

Depesza L. Preti 
lo Wł. Gomułki

I sekretarz KC PZPR, Wła­
dysław Gomułka otrzymał de­
peszę od ministra handlu za­
granicznego Włoch Luigi Preti. 
Min. Preti, który — jak wia­
domo — w ub. tygodniu bawił 
z oficjalną wizytą w naszym 
kraju i był przyjęty przez Wła 
dysława Gomułkę, przesłał tą 
drogą I Sekretarzowi KC PZPR 
serdeczne podziękowanie za 
gościnne przyjęcie, jakiego do­
znał w Fc.sce oraz życzenia 
rozwoju stosunków gospodar­
czych między Polską a Wło­
chami. (PAP)

my co gorsza — z trudno-

Poważnie zaawansowaną jest 
także kampania wyborcza w 
spółdzielczości oraz w handlu, 
gdzie zebrania odbywają się 
przy 90 proc, frekwencji człon­
ków, a wyborom towarzyszy 
szczególnie żywa dyskusja. 
Wyborcy krytykują zjawisko 
nadmiernego wydłużania go­
dzin pracy w handlu, zmusza­
nia pracowników do „odświę- 
towywania” przepracowanych 
nadgodzin.

Dużą popularnością wśród han­
dlowców województwa cieszy się 
organizacja związkowa Leszna, 
która w porozumieniu z kierow­
nictwem miej, kiego handlu, potra­
fiła uregulować problem ciągłego 
wydłużania czasu pracy, wprowa­
dzeniem nowej siatki godzin 
sprzedaży w sklepach. W ślad za

Przygotowania 
do obchodów 

45 rocznicy powstania 
Armii Radzieckiej

W związku z przypadającą 
dnia 23-lutego br. 45 rocznicą 
powstania Armii Radzieckiej, 
odbędą się w Polsce liczne 
imprezy i uroczystości.

Doniosła rocznica szczegól­
nie uroczyście obchodzona 
będzie w Ludowym Wojsku 
Polskim złączonym z Armią 
Radziecką nierozerwalną wię-

Lesznem porządkują te sprawy 
inne powiaty.

Na uwagę zasługuje fakt, że wy­
borcy krytycznie oceniają prace 
swych towarzysz}' w dotychczaso­
wych władzach związkowych. W 
handlu np. na 224 grupy związ­
kowe, w których wybory już się 
odbyły, ponownie wybrano tylko 
144 mężów zaufania. W 26 radach 
zakładowych prawie połowa człon 
ków, to ludzie zupełnie nowi.

U „Cegielskiego" kampania 
wyborcza w związkach zawo­
dowych splata się z wyborami 
rad robotn. oraz z naradami 
wytwórczymi, na których kry­
stalizuje się nowy plan przed­
sięwzięć’ techniczno-organiza­
cyjnych zakładu. Plan ten — 
wraz z obszerną analizą ekono 
miczną wyników produkcyj­
nych roku ubiegłego — stanie 
się przedmiotem przygotowa­
nej na marzec konferencji sa­
morządu robotniczego.

W dyskusji „cegielszczacy” kon­
centrują swoją uwagę na wprowa­
dzaniu postępu technicznego, co 
pozwoli zwiększyć wydajność pra­
cy, a tym samym i zarobki.

Po zakończeniu wyborów w 
grupach związkowych i radach 
zakładowych, w drugiej poło­
wie roku odbędą się konferen­
cje wojewódzkie związków za­
wodowych. (pch)

ściami wtórnymi, spowodowany­
mi dotychczasowymi stratami pro 
dukcji i spadkiem zapasów. Przed 
siębiorstwa muszą być przygoto­
wane na trudności natury koope­
racyjnej, już teraz trzeba myśleć 
o rozwiązaniach zastępczych.

W bież, miesiącu w bilansie pa­
liw nie nastąpiła zasadnicza po­
prawa w stosunku do stycznia. 
Mimo ograniczenia eksportu, za­
pasy węgla w przemyśle i kolej­
nictwie są niewielkie. W niektó­
rych gałęziach przemysłu zapasy 
są parodniowe. Stąd konieczność 
daleko posuniętych oszczędności 
węgla i energii elektrycznej.

Trudno dziś mówić o dal­
szych perspektywach — koń­
czy wicepremier F. Waniołka. 
— Całą uwagę należy skoncen 
trować na tych posunięciach,

skini na czele. W skład zespo­
łu wchodzą przedstawiciele 
DOKP, Zarządu Dróg Publicz­
nych, Wydziału Komunikacji 
Prez. WRN, Woj. Żarz. Gosp. 
Kom., PKS, Krajowej Spół­
dzielni Komunikacyjnej i MO. 
Podobne zespoły powołane zo­
staną w powiatach. Do pracy 
w zespołach zaprasza się ko­
mitety FJN.

Ustalone zostały następujące 
zadania:
A Jak najszybsze uzyskanie 

pełnej dwutorowości i prze 
lotowości na szlakach mię­
dzywojewódzkich i między- 
powiatowych, ze szczegól­
nym uwzględnieniem trasy 
Poznań — Katowice;

▲ doprowadzenie możliwie 
szybko do oczyszczania 
wszystkich innych dróg siu 
żących do komunikacji au­
tobusowej;

▲ celem uniknięcia ponowne­
go zawiania dróg lub ich 
oblodzenia w czasie rozto­
pów, należy nagromadzone 
na poboczach zwały śniegu 
odrzucić możliwie daleko 
od drogi;

▲ należy uzyskać pełne od­
śnieżenie stacji kolejowych 
i górek rozrządowych, za-

Wielkopolskie PGR-y 
przodują

Dotychczasowe omłoty -wy­
kazały, że mimo niesprzyjają­
cych warunków atmosferycz­
nych w ub. roku PGR-y uzy­
skały w skali krajowej plony 
czterech zbóż na poziomie bar 
dzo pomyślnego 1961 roku i po 
raz pierwszy zebrały przecięt­
nie z ha więcej zbóz niż gospo­
darstwa chłopskie. Najwyższe 
zbiory uzyskały PGR-y w wo­
jewództwach: poznańskim, o- 
polskim, zielonogórskim, wro­
cławskim, szczecińskim i ko­
szalińskim.

Hodowla w PGR wykazuje 
dalszą tendencję wzrostu po­
głowia bydła i owiec mimo, że 
juz pod koniec ub. roku go­
spodarczego osiągnęły one ob­
sadę bydła zaplanowaną na ko 
nieć bieżącej pięciolatki.

PAP

Baseny portowe Gdańska nadal 
zalega kra. Żegluga jest utrud­
niona. Na zdjęciu: holownik por­
towy „Wiktor" oczyszcza w ka­
nale portowym tor wodny, by u- 

możliwić przejście statkom.

które umożliwią nam 
trwanie srogiej zimy 
możliwie najmniejszych 
tach. (PAP)

Dziś w Poznaniu

prze- 
przy 
stra-

zią przyjaźni 
broni.

Centralnym 
chodów będzie 
demia jaka

braterstwa

punktem ob- 
uroczysta aka_ 
zorganizowana

zostanie w dniu 21 bm. przez 
Ministerstwo Obrony Narodo­
wej i Towarzystwo Przyjaźni 
Polsko-Radzieckiej w sali 
Kongresowej Pałacu Kultury 
i Nauki. (PAP)

„Syncom” - nowy 
satelita komunikacyjny
W czwartek rano z wyrzut­

ni na Przylądku Canaveral 
wystrzelono za pomocą rakie­
ty „Thor-Delta” nowego ame­
rykańskiego satelitę komuni­
kacyjnego „Syncom”. Według 
pierwszych doniesień wszyst­
kie człoijy rakiety odpaliły 
normalnie i ..Syncom’’ przy­
puszczalnie wszedł na przewi­
dzianą orbitę.

Woj. Konferencja 
Inwestycyjna

Dziś, w gmachu KW PZPR, 
odbywa się Wojewódzka Kon­
ferencja Inwestycyjna. Uczest 
niczy w niej około 200 aktywi­
stów partyjno-gospodarczych, 
zajmujących się przygotowa­
niem, projektowaniem i wyko­
nawstwem inwestycji w Wiel- 
kopolsce.

Społeczeństwo nasze żywo 
interesuje się wszystkim, co 
ma związek z budową nowych 
fabryk, szkół, mieszkań i każ­
dą inicjatywą partii i władz 
zmierzającą do usprawnienia 
przedsiębiorstw budowlanych 
i służb inwestycyjnych, do 
przyspieszenia i potanienia bu 
downictwa — witą z życzliwo­
ścią i zadowoleniem. A taki 
właśnie cel ma odbywająca się 
dziś — konferencja.

— fot. KosycarzCAF
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tu Jedności Narodu apeluje do 
całego społeczeństwa o aktyw­
ne wspomaganie poczynań rzą 
du PRL, rad narodowych, za­
kładów pracy i instytucji go­
spodarczych, zmierzających do 
likwidacji szkód i zapobiega­
nie dalszym stratom, jakie 
może jeszcze spowodować te­
goroczna zima.

Obecnie centralnym zagad­
nieniem jest zapewnienie nale­
żytego funkcjonowania trans­
portu, jako podstawowego 
czynnika życia gospodarczego. 
Ogólnopolski Komitet Frontu 
Jedności Narodu zwraca się do 
wszystkich komitetów Frontu 
i całego społeczeństwa o mobi­
lizację sił dla okazania pomo­
cy miejscowym władzom w o- 
czyszczaniu ze śniegu szlaków 
komunikacyjnych, węzłów, sta 
cji i torów kolejowych, dróg
oraz ulic 
dlach.

Plenum 
Komitety

w miastach i osie-

wzywa wszystkie 
FJN do aktywnego

współdziałania z właściwymi 
organami i organizacjami w 
przygotowaniach do stawienia 
czoła niebezpieczeństwu ewen 
tualnej powodzi.

Plenum zwraca się do Wiej­
skich i Gromadzkich Komite­
tów FJN o pełną mobilizację 
ludności wsi do szczególnie 
starannego i terminowego 
przygotowania i przeprowa­
dzenia wiosennych prac rol­
nych.

"Z W tegorocznych obchodach 
tysiąclecia naczelna miej­

sce zajmie XX rocznica Ludo­
wego Wojska Polskiego.

Zmarł 
Stanisław Kirkor

W czwartek, 14 bm. odbył się w 
Poznaniu na Sołaczu pogrzeb za­
służonego dla polskiej nauki rolni­
czej — profesora dr. Stanisława 
Kirkora. Zmarły znany był szero­
kim kołom zootechników i lekarzy 
weterynarii, a w szczególności 100- 
tysięcznej rzeszy pszczelarzy, któ­
rym służył swoją wiedzą, doświad 
ćzeniem, radą i pomocą fachową 
w zwalczaniu chorób pszczół.

Prof. dr Kirkor byl do ostatniej 
ehwili kierownikiem zorganizowa­
nego przy swoim współudziale Za­
kładu Chorób Owadów Użytko­
wych, członkiem PAN, wykładow­
cą SGGW w Warszawie i WSR w 
Lublinie, członkiem Rady Nauko­
wej Instytutu Sadownictwa w 
Skierniewicach oraz Instytutu We-
terynarii Puławach, działał
również w Międzynarodowej Ko­
misji Zwalczania Chorób Pszcze­
lich w Paryżu.

Jako major rezerwy Wojska Pol 
skiego, prof. dr Kirkor brał udział 
w kampanii wrześniowej i w wal­
kach oddziałów polskich na Za­
chodzie. Za swoją pracę organi- 
zacyjno-naukową i społeczną od­
znaczony został Złotym Krzyżem 
Zasługi i Medalem Dziesięciolecia.

Nagły zgon prof. S. Kirkora jest 
bolesną stratą dla nauki polskiej.

Ogólnopolski Komitet Fron 
tu Jedności Narodu

► w uznaniu dla bohater­
skiej walki Odrodzonego 
Wojska Polskiego o wyzwo­
lenie ojczyzny,

► dla jego wysiłków nad 
umocnieniem obronności kra 
ju i służby na straży naszego 
socjalistycznego budownic­
twa,

► dając wyraz serdecz­
nym więzom łączącym całe 
społeczeństwo polskie ze 
swym Ludowym Wojskiem 

postanawia objąć protektorat 
nad obchodami tej rocznicy.

Plenum OKFJN zaleca ko­
mitetom Frontu organizowanie 
wspólnie z przedstawicielami 
wojska, obchodów XX roczni­
cy powstania Ludowego Woj­
ska Polskiego.

I Plenum Ogólnopolskiego 
Komitetu FJN postanawia 

włączyć do ogólnopolskich 
obchodów Tysiąclecia program 
roku Ziemi Białostockiej.

Plenum zaleca Komitetom 
FJN podjęcie wstępnych 

prac przygotowawczych do ob 
chodów XX-lecia Polski Lu­
dowej. zwłaszcza opracowanie 
planów organizacji czynów 
społecznych.

Plenum Ogólnopolskiego 
Komitetu Frontu Jedności 

Narodu przyjmuje do wiado­
mości sprawozdanie Krajowe­
go Komitetu Społecznego Fun 
duszu Budowy Szkół.

W ciągu 4 lat zebrano ponad 
4.7 mld. zł ze świadczeń spo­
łecznych i oddano do użytku 
571 Szkół Tysiąclecia. Ogólno­
polski Komitet Frontu Jedno­
ści Narodu składa serdeczne 
podziękowanie robotnikom, 
chłopom i inteligencji, wojsku 
i młodzieży za ich obywatel­
ską postawę w świadczeniu na 
Soołecznv Fundusz Budowy 
Szkół. Plenum OKFJN wyra­
ża uznanie komitetom i akty­
wistom FJN i SFBS przyczy­
niającym się do realizacji wiel 
kiego czynu snołecznego — bu 
dowv 1000 Szkół na Tysiąc­
lecie. Powszechny udział miesz 
kańców miast i wsi w świad­
czeniach na Społeczny Fun­
dusz Budowy Szkół — to wy­
raz głębokiego zrozumienia 
naszych potrzeb i dowód tro­
ski społeczeństwa o zapewnie­
nie młodemu pokoleniu jak 
najlepszych warunków nauki. 
Ogólnopolski Komitet FJN wy 
raża przekonanie, że i w roku 
bieżącym społeczeństwo nie 
poskąpi świadczeń pieniężnych 
i pracy na Szkoły Tysiąclecia, 
które godnie upamiętnia wiel­
ki jubileusz naszego narodu i 
państwa.
T Plenum stwierdza, że w 
* roku ubiegłym nastąpił 

dalszy rozwój czynów społecz­
nych, których wartość wynio­
sła ponad 1,4 mld. zł. Współ­
działając z radami narodowy­
mi i zakładami pracy, Wo-

jewódzkie, Powiatowe i Miej­
skie, a także wiele Gromadz­
kich i Wiejskich Komitetów
Frontu zdobyło bogate do­
świadczenia. Mogą one po­
szczycić się wzmożeniem u-
działu ludności w pracy spo­
łecznej, przynoszącej poważne 
wartości materialne i wycho­
wawcze. Ogólnopolski komi­
tet Frontu Jedności Narodu 
podkreśla potrzebę dalszego 
rozwijania tych ze wszech 
miar pożytecznych prac wspo­
magających dążenia i wysiłki 
naszego ludowego państwa.

Plenum zaleca sekretariato­
wi OKFJN i Wojewódzkim 
Komitetom Frontu rozszerza­
nie wymiany doświadczeń w 
dziedzinie czynów społecznych 
oraz innych prac społecznie u- 
żytecznych, popularyzowanie 
różnorodnych form inicjatywy 
ludności oraz upowszechnia­
nie najlepszych osiągnięć.

Q Oceniając pozvtvwnie re- 
zultaty osiągnięte w akcji 

zadrzewiania kraiu w związku 
z obchodami Tysiąclecia i moż 
liwości dalszego rozszerzania 
jej zasięgu, plenum zaleca 
włączanie szerokich kręgów 
ludności a zwłaszcza młodzie­
ży do prac przy komplekso­
wym zadrzewianiu, tworzeniu 
pasów przeciwpożarowych i 
przeciwerozyjnych. Komitety 
FJN powinny popularyzować 
w społeczeństwie konieczność 
właściwej pielęgnacji i ochro­
ny drzewostanu.

CJ Plenum OKFJN stwierdza, 
' że jak najszersza współ­

praca z radami narodowymi w 
zakresie realizacji zadań gospo 
darczych i społeczno-politycz­
nych jest podstawowym wa­
runkiem dalszego kształtowa­
nia właściwego stvlu i form 
pracy Komitetów FJN. otwie­
ra im szerokie pole działania 
sprzyja rozwojowi socjalisty­
cznego demokratvzmu i ucze­
stnictwa ludności w rządzeniu 
krajem. Formy tej współoracy 
należy nadal rozwijać i po­
głębiać.

4 A Plenum szczególną wagę
1 v przywiązuje do ożvwie- 

nia pracy komitetów wiej-

skich. Podstawowym ich zada­
niem jest współdziałanie z 
gromadzkimi radami narodo­
wymi i kółkami rolniczymi w 
realizacji gromadzkich planów 
rozwoju rolnictwa, stawianiu 
przed mieszkańcami wsi kon­
kretnych zadań produkcyj­
nych, upowszechnianiu oświa­
ty rolniczej oraz w unowoćześ 
nianiu produkcji rolnej.

Przedmiotem stałej troski 
komitetów wiejskich winno 
być inicjowanie czynów spo­
łecznych w budowie i napra­
wie dróg, rozwijanie pracy 
kulturalnej i oświatowej.

Plenum ÓKFJN zobowiązuje 
Wojewódzkie i Powiatowe Ko­
mitety FJN do udzielania sta­
łej pomocy i opieki komitetom 
wiejskim.
| | Rok ubiegły przyniósł
1 1 dalszy rozwój propagan­

dowej i polityczno-wychowaw 
czej działalności Komitetów 
FJN. Należy stale wzbogacać 
tematykę i formy tej pracy, 
rozszerzać zasięg jej oddziały­
wania na społeczeństwo, zwła-
szcza środowiskach wiej-
skich, w osiedlach i małych 
miasteczkach. Plenum OKFJN 
zaleca Komitetom FJN współ­
działanie z Ogólnopolskim Ko­
mitetem Pokoju w mobilizacji 
opinii publicznej w walce o 
powszechne rozbrojenie, o za­
kaz broni termojądrowej, o 
trwały pokój,

4 O Plenum OKFJN zaleca
1 komitetom terenowym 

udzielać jak najwięcej uwagi 
organizowaniu spotkań po­
słów. radnych, działaczy rad 
narodowych i instytucji gospo 
darczych oraz pracowników o- 
światy. kultury i wymiaru 
sprawiedliwości ze społeczeń­
stwem.

4 T Plenum podkreśla, że po 
■ nad pół miliona aktvwu 

FJN daje możliwość szerokie­
go działania Frontu. Należy 
włączać najlepszych z nich do 
nracy w komitetach i komi­
sjach. przejawiać stałą troskę 
o należyty skład społeczny 
tych komitetów, śmielej włą­
czając do pracv bezpartvinvch, 
kobiety i młodzież, (PAP)

Z kroniki sądowej

Proces o „uprowadzenie" biskupa
Przed Sądem Powiatowym w Sandomierzu rozpoczął się 12 bm. 

proces przeciwko 3 mieszkańcom wsi Wierzbica koło Radomia: Wa­
lentemu Jastrzębskiemu, Edwardowi Ciszkowi i Stanisławowi Ko-
sowi, którzy oskarżeni są o zmuszenie przemocą do 
z Sandomierza i o „uprowadzenie” biskupa sufragana 
sandomierskiej ks. Piotra Gołębiowskiego.
Wydarzenie to miało miejsce 5 

listopada ub. roku. Jak wynika z 
aktu oskarżenia, do sandomier­
skiej kurii biskupiej przybyła 
wówczas kilkusetosobowa delega­
cja wiernych parafii Wierzbica, 
odległej od Sandomierza o ponad 
100 km. Delegacja ta towarzyszyła 
wezwanemu przez kurię ówczes­
nemu wikaremu tej parafii ks.

Zdzisławowi Kosowi. Ks. 
nił w parafii od 1960 r.
drugiego 
nim, a

wikariusza.

wyjazd u
diecezji

Kos peł- 
. funkcję 
Pomiędzy

ówczesnym proboszczem
w Wierzbicy ks. Bojarczakiem i b.
wikarym Wclakiem wynikł

„Czarodzieje z Bielan" w Poznaniu
Długo czekali poznańscy kibice koszykówki na okazję oglądani, 

swoich pupilów — drużynę Lecha.
Dopiero w najbliższą sobotę i 

niedzielę ,,Poznańskie Expressy” 
zaprezentują się po raz pierwszy 
w tym roku własnej publiczności. 
Ich przeciwnikami będą zespoły 
AZS AWF Warszawa i ŁKS Łódź.
Z akademikami koszykarze 
cha mają stare porachunki.

Le-

pierwszej rundzie przegrali oni 
z AZS AWF w Warszawie 75:79. 
W sobotę więc o godz. 19 na sali 
Poznańskiego Ośrcdka Sportowe­
go przy ul. Chwiałkowskiego Lech 
będzie miał świetną okazję do re­
wanżu. Co prawda obie drużyny 
nie zaprezentowały się tydzień 
temu najlepiej, ale klasa i do­
bre wyszkolenie techniczne za­
wodników, grających w obu ze­
społach, gwarantują widowisko 
ciekawe i emocjonujące. W sze-

Koszykarki I ligi rozegrają w 
najbliższą niedzielę kolejną run- 
dę spotkań. Oba poznańskie ze. 
społy Lech i Olimpia grają na 
wyjeździe. Lech zmierzy się w 
Warszawie z miejscową Polonią 
którą pokonał w I rundzie 64:48’ 
a Olimpia gości w Łodzi, gdzie 
przeciwnikiem jej będzie ŁKs. 
W I rundzie, po bardzo słabym 
meczu, Olimpia wygrała z ŁKS- 
em 39:32. Poza tym grać jeszcze
będą Wisła ze

regach AZS AWF gra
jeden najlepszych
polskiej koszykówki Marek

przecież 
techników

kowski, któremu doskonale
kunduje Nartowski. Ta para 
nowi świetny duet, będący

Sit 
se- 

sta- 
po

strachem wielu drużyn w kraju.
W niedzielę o godz. 19 również 

w sali Poznańskiego Ośrodka 
Sportowego przy ul. Chwiałkow­
skiego koszykarze Lecha spotKa- 
ją się z rewelacją tegorocznego 
sezonu beniaminkiem ligi — 
ŁKS-em. Koszykarze łódzcy swo­
imi zwycięstwami nad Wybrze-
żem i 
nili, że 
Lechici

AZS-em Gdańsk udowod- 
są w świetnej fermie 

będą musieli rzucić na
szalę cały zasób swoich umiejęt­
ności. aby zejść z boiska jako 
zwycięzcy. Przypominamy, że w 
pierwszej rundzie łodzianie spra­
wili dużą niespodziankę, wygry­
wając na własnym terenie z le- 
chitami 83:73.

Na lodowiskach
Pleszewa

Powiatowy Komitet Kultury Fi­
zycznej i Turystyki w Pleszewie 
z Powiatowym Ośrodkiem Sportu, 
Turystyki i Wypoczynku urucho­
mił dwa dalsze lodowiska przy ul. 
Glinki i przy Zasadniczej Szkole 
Metalowej (ul. Poznańska). W
TKKF jest czynna 
sprzętu zimowego, 
saneczek.

W niedzielę, 17

wypożyczalnia 
łyżew, nart i

bm. w Parku
Miejskim odbędą się zawody po­
wiatowe w jeździe szybkiej na 
lodzie oraz bieg narciarski. W jeź­
dzie szybkiej młodzież podzielono
na następujące roczniki: 
— 150 m, 11—14 lat — 200 
lat — 500 m.

W biegach narciarskich

7—10 lat 
m, 15—18

młodzież
do lat 16 startować będzie na dy-
stansie 750 
1500 m.

Zwycięzcy

m. a powyżej — na

otrzymają nagrody
rzeczowe i dyplomy. (HS)

W interesie jedności
Pod takim tytułem Trybuna Ludu (nr 44) 

zamieściła artykuł na temat podstaw 
jedności krajów socjalistycznych i ru­

chu komunistycznego. Artykuł nawiązuje do 
niedawnej publikacji dziennika „Prawda”, 
stwierdzając, że nasza partia solidaryzuje się 
z KPZR i bratnimi partiami w dążeniu do 
zacieśnienia i rozwoju jedności; nasza partia 
uważa — jak powiedział na VI Zjeździe SED
Władysław Gomułka — ża „istniejące roz­
bieżności należy spokojnie 1 cierpliwie usu-
wać na drodze wewnętrznych dyskusji”.

Pisząc na temat potrzeby jedności „Trybu­
na Ludu” stwierdza:

Im trwalsza będzie jedność krajów socjalistycz­
nych tym większy będzie nasz wpływ na rozwój 
wydarzeń w świecie i tym bardziej przekonywająco 
uwidaczniać się będzie wyższość socjalizmu nad 
kapitalizmem.

Imperializm podejmuje gorączkowe działania, że­
by zjednoczyć swoje siły do walki z socjalizmem 
i dążeniami narodowo-wyzwoleńczymi, tworzy 
międzynarodowe zrzeszenia państwowo-monopoli- 
styczne, aktywizuje agresywne bloki militarne. In- 
ternacjonalistycznym obowiązkiem wszystkich par­
tii komunistycznych i robotniczych jest w tej sy­
tuacji dalsze jednoczenie sił socjalizmu i pokoju.

Jedność krajów socjalistycznych i ruchu komu­
nistycznego — czytamy następnie — opiera się na 
trwałej podstawie obiektywnych czynników — je­
dnolitości ustrojowej, wspólności interesów łudzi 
pracy, jedności ideologii marksistowsko-leninow­
skiej, głębokiego zainteresowania w zwycięstwie 
socjalizmu 1 wspólności celów w w^lce z imperia­
lizmem.

(...) Każdy z 14 krajów, które dziś już kroczą dro­
gą rozwoju socjalistycznego, posiada pewne swoi­
ste cechy i właściwości narodowe, ukształtowane 
przez cały bieg rozwoju swej historii. W przy­
szłości takich specyficznych elementów, jakie 
wnoszą poszczególne kraje do rozwiązywania za­
gadnień budowy socjalizmu, będzie jeszcze wię-

Zadanie polega na tym. by mimo istniejących
różnie — zapewnić jedność podchodzeniu do

podstawowych zagadnień, w walce o triumf spra­
wy pokoju i socjalizmu na świecie. Wymiana po­
glądów i doświadczeń oraz dyskusje między par­
tiami są rzeczą słuszną i naturalną. Rzeczą nie­
dopuszczalną jest natomiast atakowanie linii wspól­
nie ustalonej przez partie marksistowsko-leninow­
skie.

Przedstawiając następnie wnioski płynące 
z rozwoju stosunków z Jugosławią i ze Związ­
kiem Komunistów Jugosławii, artykuł 
stwierdza:

Nikt nie ma prawa arbitralnie osuwać innych 
partii z szeregów ruchu komunistycznego i odma­
wiać całym narodom prawa do współpracy w bu­
dowie socjalizmu. Krytyka błędów ma na celu nie 
tylko obronę słusznej linii, ale również przyjście 
z pomocą w naprawieniu błędów tym, którzy je 
popełnili i którzy chcą je naprawić.

Podzielamy głębokie przekonanie, że to eo jedno­
czy partie marksistowsko-leninowskie jest bez po­
równania ważniejsze, niż to co je dzieli. Funda­
mentem wspólnej strategii partii komunistycznych 
jest walka klasowa przeciw wyzyskowi i kapita­
lizmowi, o zwycięstwo socjalizmu i komunizmu, 
o triumf ruchu narodowo wyzwoleńczego, walka 
przeciw wojnom imperialistycznym, o pokojowe 
współistnienie. Zawsze należy więc brać za punkt 
wyjścia to, co nas łączy. Niezależnie od tego, 
jak poważne wydają się w obecnej chwili istnieją­
ce rozbieżności, należy pamiętać, że w ostatecznym 
rataunku mają one podrzędne znaczenie wobec 
tego, co nas nierozerwalnie łączy.

W końcowej części artykuł daje wyraz dą­
żenia także naszej partii do osiągnięcia rze­
czywistej jedności.

Zaprzestanie polemiki — czytamy — nie powinno 
być jednak równoznaczne z zamrożeniem istnieją­
cych rozbieżności i pozostaniem na dotychczaso­
wych pozycjach. KPZR utrzymuje otwarte drzwi 
dla uregulowania rozbieżności z kierownictwem 
Albańskiej Partii Pracy. KPZR, która była inicja­
torem obu dotychczasowych narad moskiewskich 
opowiada się za zwołaniem — po niezbędnych przy­
gotowaniach — nowej narady, jeżeli bratnie partie 
uznają to za celowe.

konflikt na tle rozliczeń finanso­
wych za usługi kapłańskie. Ks. 
Kos nie pobierał opłat lub pobie­
rał — zdaniem swoich przełożo­
nych — zbyt niskie opłaty np. za 
pogrzeby, śluby itd.

Na tle tych nieporozumień wier­
ni usunęli z parafii ks. Wolaka 
oraz ks. Bojarczaka. podobnie jak 
i następnych wyznaczonych przez 
kurię proboszczów i wikariuszy 
Niejednokrotnie z parafii przybywa 
ły do kurii delegacje, by domagać 
się najpierw pozostawienia ks. Ko­
sa jako wikariusza w Wierzbicy, 
a następnie mianowania go pro­
boszczem. Wreszcie, gdy wezwano 
ks. Kosa do kurii parafianie nie­
pokojąc się, że zostanie on od­
wołany z Wierzbicy, wysłali 5 li­
stopada delegację składającą się 
z kilkuset osób.

Gdy po rozmowie z biskupem 
Gołębiowskim członkowie delega­
cji doszli do wniosku, że życze­
nia ich nie zostaną uwzględnione, 
tłum, który wtargnął do siedziby 
kurii wyprowadził siłą biskupa do 
stojącej przed gmachem taksówki 
i zmusił kierowcę do jazdy w kie­
runku Wierzbicy. Chodziło o to 
zapewne, by na miejscu wywrzeć 
na biskupa nacisk do podporząd­
kowania się woli wierąych.

Samochód wiozący uprowadzo­
nego ks. biskupa Gołębiowskiego 
został zatrzymany kcło Ostrowca 
przez patrol MO. Wzywający ra­
tunku biskup został uwolniony. 
Jadący z nim na tylnym siedze- 
ipu trzej uczestnicy delegacji z 
Wierzbicy, którzy — jak stwier­
dza akt oskarżenia — uniemożli­
wili biskupowi opuszczenie auta 
— zasiedli obecnie na ławie oskar­
żonych.

W pierwszym dniu rozprawy 
wyjaśnienia złeżyli oskarżeni/ a 
następnie sąd przesłuchał ponad 
10 świadków, wśród nich ks. bis­
kupa Gołębiowskiego, dwóch in­
nych księży, przedstawicieli kurii

Wokół kauczukowego 
krążka

► Jesteśmy w pełni sezonu lo­
dowego hokeja. Punktem kulmi­
nacyjnym będą z niebywałym za­
interesowaniem oczekiwane mi­
strzostwa świata. Terenem ich bę­
dzie Szwecja, której reprezenta­
cyjna drużyna broni zaszczytnego 
tytułu.

► Trener polskich hokeistów 
Hughes zbyt pewny był zwycię­
stwa swoich podopiecznych. Typo­
wał zwycięstwo Polski w meczu z 
USA różnicą trzech bramek. Skoń­
czyło się na remisie 4:4. Z 15 roze­
granych spotkań jest to pierwszy 
wynik remisowy jaki uzyskano 
pomiędzy tymi drużynami. Raz 
pokonaliśmy gości z drugiej pół­
kuli. Było to dwa lata temu w 
Katowicach (2:1).

Reprezentacja hokejowa Pol­
ski uda się 4 marca do kraju 
„Trzech Koron”, gdzię walczyć 
będzie w grupie „B” tegorocznych 
mistrzostw świata.

► Kanadyjczycy są dobrej my­
śli. Ich trener — Crommov oświad 
czył, że liczy się z pokonaniem 
CSRS, Szwecji i ZSRR.

► Szwedzi najwięcej uwagi przy 
kładają do finałowego meczu z 
Czechosłowacją. Rywalizacja po­
między tymi krajami, dysponują­
cymi obok ZSRR najsilniejszymi 
drużynami, ma swoją bogatą hi­
storię. Drugim wielkim pojedyn­
kiem, po którym Szwedzi spodzie­
wają się m. in. dobrej kasy — 
ma być mecz Kanada ZSRR. 
Niektóre z ciekawszych spotkań 
mistrzostw ogląjdać (będziemy w te­
lewizji.

► Jeden rekord już pobiły zbli­
żające się sztokholmskie mistrzo­
stwa świata. Na liście zgłoszeń fi­
gurują dziennikarze 25 krajów. 
Nie zabraknie również przedsta­
wicieli Polski.

sandomierskiej 
Kosa. (PAP)

ks. Zdzisława

iiiiiiiiitiiiiiiiiiiiiiiinmmiiinnimmiiiftinm
Dzisiejszy serwis informacyjny 

opracował Mieczysław Haliński.

Gwardią W-wa i AZS Wr. z AZS.
em AWF.

Slęzą, Wawel

St.

W Krakowie odbył ślnh
znanego długodystansowca, wielo- 
krotnego mistrza i reprezentanta 
Polski por. WP Stanisława Ożo- 
ga ze sprinterką poznańskiej Olim­
pii — Krystyną Majówną. Sto lat 
dla młodej pary i dalszych suk­
cesów na bieżni.

• Nasi spółdzielcy pracy mają 
wkrótce wypuścić na rynek spe­
cjalne aparaty elektryczne dla 
szermierzy. Aparaty te odznaczają 
się wielką precyzją i bardzo do­
kładnie rejestrują wszystkie tra­
fienia, (ważne i nieważne) we flo­
recie i szpadzie.

• Na Igrzyskach Olimpijskich 
1964 r. w Innsbruku i Tokio bę­
dzie startować jedna reprezentacja 
Korei, podobnie jak i Niemiec

• Nasz czołowy kolarz Staszek 
Gazda wskutek upadku na szosie 
doznał niegroźnej zresztą kontuzji. 
Leczenie potrwa kilka tygodni. 
Gazda mimo tego wyjedzie z pol­
ską kadrą na zgrupowanie do Buł­
garii.

• Jedyna z ciekawszych imprez 
gimnastycznych, którą będziemy 
oglądali w Poznaniu w bieżącym 
roku, to mistrzostwa w wielobo­
jach klasy międzynarodowej w 
dniach 7 i 8 września.

• Ping-pongiści Budowlanych 
Poznań rozegrają 16 i 17 bm. u sie-
bie dwa spotkania z 
grywek o mistrzostwo 
przeciwnicy, to Orzeł 
Sparta Gryfice.

cyklu roz- 
II ligi. Ich 
Szczecin i

Ciężko wywalczone
Po

przerwie 
szykarze

zwycięstwo
prawie dwutygodniowej

wznowili treningi ko-
leszczyńskiej

przygotowując się do
Polonii, 

dalszych
spotkań o mistrzostwo klasy A. 
Polonia stanęła do pojedynku 
przeciw drużynie ligi ośrodkowej

Pogcni Wschowa. Gra stała
na słabym poziomie.

Dopiero pod koniec
gospodarze
sząc szczęśliwe 
(26:27).

Punkty dla

spotkani*
zagrali lepiej, odno-

zwycięstwo 55:5*

Pclonii zdobyli:
Kroll 15, Cegielski 13, Formanek 
9, Wcżniak 8, Dolczewski 6 i No­
wak 4. dla pokonanych najwięcej 
punktów uzyskali Jurzak 19 i Sa­
wicki 15.

W przedmeczu MKS Sparta 
Wschowa pokonał juniorów Po­
lonii 44:41. (R)

Szamotuły wykorzystują 
zimowe dni

O działaczach szamotulskich mo* 
na powiedzieć, że nie stracili 
dnego dnia z tegorocznej zimy* 
Wedle możności wykorzysta 
sprzyjające warunki atmosferycz* 
ne, organizując wiele imprez 
Wszystkie cieszyły się dużym W 
interesowaniem uczestników i 
kwencją społeczeństwa. _

W najbliższą niedzielę z inicja* 
tywy PKKFiT odbędzie się iedn’ 
z dalszych imprez na miejscowy 
lodowisku. Głównym punktem Pr^ 
gramu będzie po raz pierwszy 
grodzie Halszki mecz w hokeja | 
lodzie pomiędzy drużynami Sza 
motuł i Poznania-Jeżyc. W Pize" | 
rwach zawodów odbędą się P®. 
zy jazdy figurowej. Ponadto od 
dzie się wielki zlot kuligów z 
renu całego powiatu, organizow 
ny łącznie z ZMS i ZMW. _

W ramach trwającej spartakiad 
rozegrany zostanie w nie<?zl. 
(początek o godz. 10) turniej 
szykówki młodzików o „Krysz 
Iową Wazę” PKKFiT. Dalszy P1 } ! 
przewiduje następujące zaW0 g- 
marca turniej tenisa stołoweg i 
gry w szachy i warcaby, P°dl x : 
szenie odważnika i strzelanie 
wiatrówki, 10 marca turniej s' 
kówki kobiet i mężczyzn, a U * 
ca turniej koszykówki Robie 
mężczyzn, (p)

2 SAMOCHODY, C MOTOCYKLI, TELEWIZORY, 
DYWANY I INNE — OTO NAGRODY 

JUBILEUSZOWYM KONKURSIE 
KOZIOŁKOM

KIM2
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Siedem pamiętnych dni
toku zaciętych walk ulicznych toczonych od 24 stvr™5,.
dtwalTw^ikle punkUo^riTw’!?*40' ,7 Sltlad 1 Frontu zlikwi-’
WWk»p»lskV yier^skT

cytadeli Ta iednak bvła wviatk»wn Za postała ograniczona do obrębuCytadeli. ia jennaK nyia wyjątkowo trudnym do zdobycia bastionem Dostenu do nici 
broniły nie tylko grube z górą stuletnie, niejednokrotnie zmodernizowane _  murv 
i głębokie fosy, ale także starannie rozbudowany system nowoczesnych środków bojo­
wych: poi minowych i przeszkód przeciwczolgowych, żelbetowych bunkrów ze stano­
wiskami karabmow maszynowych i działek. Ponadto dogodne położenie Cytadeli na 
wzgórzach górujących nad miastem potęgowało skuteczność siły ognia również ciężkich 
środkow bojowych, którymi dysponowała ponad 20-tysięczna załoga. Tak wiec trzeba 
było podjąć poważną operację, w wyniku której dopiero 23 lutego zlikwidowano ostat- 

pa”°^a"ia najeźdźców. W walkach tych nie zabrakło Polaków. Około 
2 000 wielkopolskich ochotników wspólnie z żołnierzami radzieckimi szturmowało Cyta­
delę lub tez pomagało w przygotowanu natarcia. W przededniu 18 rocznicy wyzwolenia 
Poznama odda jemy głos jednemu z uczestników szturmu na Cytadele - Janowi Roz- 
miarkowi, obecnie inspektorowi Wydziału Finansowego Prezydium WRN w Poznaniu.

— Rzemiosło wojenne, jeśli 
tak można powiedzieć — nie 
było dla mnie rzeczą niezna­
ną. Byłem uczestnikiem kam­
panii wrześniowej (dostałem 
się wówczas do niewoli, ale 
udało mi się zbiec), a podczas 
okupacji — członkiem organi­
zacji dywersyjno-sabotażowej 
działającej w „Zakładach Woj­
skowych Poznań—Wschód”. 
Kiedy więc funkcjonariusze 
MO zaczęli przeprowadzać mo 
bilizację, zgłosiłem się. by 
uczestniczyć w szturmie na Cy 
tadelę. Wcielono mnie do od­
działu jeżyckiego, skupiające 
go około 100 ludzi. Dowodził 
nim Franciszek Diering.

Odziani w marynarki i dre­
lichowe kombinezony, wypo­
sażeni w karabiny i granaty, 
bardziej wyglądaliśmy na po­
spolite ruszenie, niż na woj­
sko. Ducha bojowego jednak 
nie brakowało: — niemal każ­
dy z nas miał z okupantami 
mniejsze lub większe pora­
chunki.

wszą zasypywała fosę belka­
mi, kamieniami i czym popa­
dłe. Silny ogień z broni ręcz­
nej, maszynowej i pancer- 
faustów sprawił, że pracę tę 
trzeba było wykonywać „szta 
fetowo” i czołgając się. „Sa- 
per-cytadelowiec” wykorzy­
stując każdą nierówność tere­
nu czołgał się ciągnąc belkę; 
po kilkunastu metrach przeka 
zywał ią koledze i wracał po 
nowy ładunek.

Druga grupa, w której się 
znalazłem, otrzymała zadanie 
ubezpieczania saperów. Zaję­
liśmy wyznaczone stanowiska. 
Chodziło o to, by ogniem jak

/kich żołnierzy i oficerów. W 
walkach o Poznań i Cytadelę 
zginęło około 25 tys. wrogów.

Niemcy ponieśli druzgocącą 
klęskę...

Spisał: MICHAŁ ŁUCZAK

Huty, kopalnie 
i większe fabryki 

otwarte

Pracownicy poszukiwani

POZNAŃSKIE PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWLANE
Nr 4 przyjmie na budowę w Lesznie zaraz:

3 TECHNIKÓW BUDOWLANYCH z praktyką. 
Zgłoszenia przyjmuje kierownictwo budowy w Le­
sznie, ul. Bohaterów Westerplatte. K926

EKONOMISTĘ do spraw organizacyjnych, 
KONSTRUKTORA, 
REFERENTA ADMINISTRACYJNEGO, 
ROBOTNIKA MAGAZYNOWEGO, 
TOKARZA *
zatrudni ZAKŁAD KONSTRUKCYJNO - TECHNO­
LOGICZNY POZNAŃ, ulica Starołęcka 31. Wyna­
grodzenie wg tabeli płac w przemyśle metalowym. 
Zgłoszenia przyjmuje Dział Kadr. K942

TECHNIKA DROGOWEGO z praktyką względnie 
pracownika ze średnim wykształceniem, który pro­
wadził sprawy bhp — na stanowisko st. inspektora 
bhp przyjmie zaraz WOJEWÓDZKI ZARZĄD DRÓG 
PUBLICZNYCH W POZNANIU, plac Kolegiacki 17. 
Zgłoszenia oraz omówienie warunków pracy i płacy 
na pokoju 346. K946

PRACOWNIKA KSIĘGOWOŚCI FINANSOWEJ przyj­
mie zaraz PRZEDSIĘBIORSTWO PAŃSTWOWE 
W POZNANIU. Oferty składać do Biura Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla K984.

POZN. PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT ELEWACYJ- 
NYCH W POZNANIU, przyjmie zaraz PRACOWNI­
KÓW do przyuczenia na ustawiaczy rusztowań ru­
rowych. Pożądane zgłoszenia: ślusarzy względnie 
pomocników7 ślusarskich. Warunki płacy według 
UZP w budownictwie. Zgłoszenia przyjmuje Dział 
Zatrudnienia i Płacy PPRE, ulica Woźna 11. K1005

NADRZĘDNA JEDNOSTKA SPÓŁDZIELCZA W PO­
ZNANIU zatrudni:
— INSTRUKTORA RACHUNKOWOŚCI oraz poszu­

kuje
— GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO dla Spółdzielni w Po­

znaniu. /
Wymagane wykształcenie wyższe lub średnie z prak­
tyką. Oferty Biuro Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 dla 
28651g.

Praę#

Przetargi

WP PKS ODDZIAŁ VII W GNIEŹNIE, ulica Czer­
wonej Armii 9/11, ogłasza PRZETARG NIEOGRA­
NICZONY na robotę inwestycyjną — budowa na­
wierzchni betonowej na terenie zajezdni tutejszego 
Oddziału. Nawierzchnia betonowa grubości 22 cm
ma być położona na powierzchni 4.000 War-
tość kosztorysowa inwestycji 706.000 zł. Termin za­
kończenia robót październik 1963 roku. Oferty należy 
składać do dnia 18. II. 1963 r. pocztą lub osobi-
ście
leży zaznaczyć

Sekretariacie Oddziału. Na kopercie na-
.Przetarg”. Otwarcie przetargu

nastąpi dnia 19. II. 1963 r., o godzinie 11 w Dyrekcji 
tutejszego Oddziału. W przetargu mogą brać udział 
przedsiębiorstwa: państwowe i spółdzielcze. Od­
dział zastrzega sobie prawo unieważnienia prze­
targu bez podania przyczyny. K1025

POZNAŃSKA SPÓŁDZIELNIA SPQŻYWCOW W PO­
ZNANIU, ulica Grunwaldzka 55, ogłasza PRZETARG 
na kapitalny remont dachu i drobne roboty remon­
towo-budowlane w budynku mieszkalnym w,Pozna­
niu, przy ul. Matejki 50. W przetargu mogą wziąć 
udział przedsiębiorstwa: państwowe, spółdzielcze 
i prywatne. Oferty składać należy w zalakowanych 
kopertach do dnia 28 lutego 1933 r. Termin wykona­
nia remontu do dnia 31 maja 1963 r. Ślepe kosztorysy 
do odebrania w Dziale Inwestycji PSS, ul. Grun­
waldzka 55, barak 7, pokój 14, tel. 667-41. Komisyjne
otwarcie ofert nastąpi w dniu 7 marca 1963
Zastrzega się prawo dowolnego wyboru oferenta 
lub unieważnienia przetargu bez podania przyczyn. 

K989

DYREKCJA PAŃSTWOWEGO ZAKŁADU WYCHO­
WAWCZEGO DLA DZIECI NIEWIDOMYCH W ©WIŃ­
SKACH, pow. Poznań, ogłasza PRZETARG na prze­
prowadzenie robót odgrzybieniowych, izolacyjnych, 
posadzkowych, przebudowę kotłowni oraz prac in­
stalacyjnych pary technologicznej, wykonanie insta­
lacji elektrycznej w kotłowni, malarskich. '
W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa: 
państwowe, spółdzielcze i prywatne. Oferty należy 
składać do ania 27. 11. 1963 r. Z zakresem robót 
można zapoznać się codziennie na miejscu od go­
dziny 9—14. Dyrekcja zastrzega sobie prawo wyboru
oferenta. K962

najskuteczniej 
punkty oporu

paraliżować 
hitlerowców.

dla turystów

. Mój oddział skierowano w 
miejsce, gdzie obecnie znaj­
duje się Cmentarz Bohaterów. 
Naszym zadaniem było zbudo 
wanie przejścia dla czołgów, 
co miało im umożliwić wtarg 
nięcie do Cytadeli. Ponieważ 
przerzucenie mostu przez fosę 
— ze względu na huraganowy 
ogień Niemców — okazało się 
nierealne, postanowiono zasy­
pać rów nń kilkumetrowym 
obcinku. Podzielono nas na 
dwie zasadnicze grupy: Pier-

Ogień nie ustawał nawet w no 
cy; Niemcy oświetlali teren ra 
kietami. Praca posuwała się 
opornie. Dość powiedzieć, że 
budowa przejścia przez fosę 
trwała od.17 do 23 lutego. W 
tymże dniu około godziny 6 
nad ranem, pierwszy czołg ra 
dziecki wdarł się do wnętrza 
Cytadeli. Za czołgami ruszyli 
Polacy. Opór słabł z każdą 
chwilą.

Kilka godzin później, kiedy 
na Cytadeli łopotały już sztan 
dary — radziecki i polski — 
ku śródmieściu zaczęły płynąć 
tłumy jeńców. Na ich czele 
szedł ze sw^m sztabem komen 
dant twierdzy noznańskiei — 
generał-major Rudolf Mattern.

Rola cytadelowców po-

Studencka
agencja prasowa
Rada okręgowa ZSP w Lu­

blinie powołała studencką 
agencję prasową, której zada 
niem jest informowanie miej­
scowej prasy, radia, oraz ra­
diowęzłów zak’adowych o 
sprawach środowiska akade­
mickiego. Dotychczas ukazały 
sie dwa numery biuletynu 
„SAP”.

PAP

Na łamach Gazety Poznańskiej 
^•^tał się wczoraj kolejny z cy- 
•lu „„Sarmata w wieku ałomo- 

felieton obyczajowy Janu- 
Ua Truszczyńskiego pł. „Pan 

kim ja jestem!"
Autor słusznie zauważa, że w 

n9szym kraju roi się od ludzi, ma- 
łacych siebie za najlepiej poin- 
ormowanych, najmądrzejszych, 
nalbardziej wartościowych, tych, 
Co to przy każdej okazji jako naj- 
^zniejszego argumentu używają 
r.an n'e wie, kim ja jestem!” 
ródWern — P9Pek świata. Ta na- 
J5 °wa cecha wywodzi swój ro- 
n°*od z sarmackiego „szlachcic 
9 Ogrodzie równy wojewodzie”.

$ dzisiejszej zagrody spełniać 
W5zVs1ko: zakład pracy, 

.°' sP°ikanie towarzyskie, po- 
PadL ° WsPó,ny^ zabaw, przy- 

owa rozmowa w pociągu,..
tora ° W^a^n'e spostrzeżenia au- 

restauracyjnego:
niebawem 

W lepiej, żebym siorbał
*abierlC»Zeniu swój bu,ion > nie 
stworę R,osu na tematy pań- 
nisteru’ on Pracuje w' M’- 
Ro, Cz W'e Handlu Zagraniczne- 
On 0 Parę szczebli wyżej. 

zi kraj, a ja ulicę Grun-

mocników Armii była zakoń­
czona. Zaczęliśmy rozchodzić 
się do domów...

Niestety, w niejednej rodzi­
nie daremnie oczekiwano po­
wrotu męża, brata, syna czy 
ojca. Na stokach Cytadeli zgi­
nęło 220 ochotników; około 
200 zostało rannych.

Krew ich nie poszła na mar 
ne. Poznań był całkowicie wy 
zwolony. Wspólnym wysił­
kiem radziecko-polskim zdo­
byto ważny punkt strategiczny 
w drodze na Berlin. Wzięto do 
niewoli ponad 20 tys. niemiec

Realizumc rozporządzenie 
Prezesa Rady Ministrów w 
sprawie udostępnienia zwie 
dzania wielkich zakładów 
przemysłowych, poszczegól­
ne ministerstwa wytypowa­
ły na ten cel 435 zakładów.

Wśród zakładów, które w 
b. roku turyści będą mo­
gli zwiedzać znajdują się 
m. in. wielkie huty: „Leni­
na”, „Kościuszko” oraz ;,Bo 
brek”, Fabryka Samocho­
dów Osobowych na Żera­
niu, Gdańska Stocznia, Ko­
palnia Odkrywkowa i Za­
kłady Przetwórcze Siarki w 
Tarnobrzegu, Zakłady Azo­
towe w Kędzierzynie, Ko­
palnia Węgla Brunatnego w 
Koninie, Zakłady Jedwabiu 
Naturalnego „Milanówek”, 
fabryki kosmetyków — 
„Miraculum” i „Lechia”, 
państwowe gospodarstwa 
rybackie, państwowe ośrod­
ki hodowlane itp.

Aby wycieczki nie dezor­
ganizowały pracy załóg, ad­
ministracje zakładów wy­
znaczą specjalne trasy zwie 
dzania. Oprowadzać tury­
stów i udzielać wyjaśnień 
będą przewodnicy zakłado­
wi.

Organizatorami wycie­
czek krajowych i zagranicz j; 
nych do zakładów pracy j 
będą oddziały PTTK. (PAP) |

Ty wiesz
kim ja jestem?"
waldzką z przyłegłościami. Na­
stępnie zarzucił mnie wspomnie­
niami i od razu przypomniał mi 
się podręcznik geografii dla kia-
sy
Kair..

siódmej: Damaszek, Bombaj,
Chciałem coś dorzucić o

swojej wycieczce do Karkonoszy,
ale gdzież pomyślalem
pchać się z Polanicą-Zdrój Mia­
sto do Bagdadu i Casablanki! Nie 
pchałem się, wiec tylko podzię­
kowałem serdecznie za przemiłą 
rozmowę, czując się niesłychanie 
nią wyróżniony. Z siedzącym 
obok mnie technikiem z Konina, 
gość nie zamienił ani jednego 
słowa. Jego fachowe uwagi zbył 
wytwornym milczeniem”.

Wożniakiem może też być spor 
łowiec, urzędnik czyniący z przy­
łożenia pieczątki akt najwyższej 
wagi państwowej, ekspedient, 
który ma szczęście akurat sprze­
dawać cytryny, każdy.

„W jednym przypadku — czy­
tamy w felietonie — ważniactwo 
może po prostu i tylko śmieszyć, 
tak jak śmieszy facet, który spo­
za szyby swego samochodu pa­
trzy na ciebie, jak na przydroż­
ny kamień, lub jak gdyby on na 
swoim wehikule powrócił z 
gwiazdozbioru Andromedy. W in­
nym przypadku natomiast podob­
na postawa może chyba przynieść 
wręcz szkodę instytucji, w któ-

Pracujące małżeństwo po­
szukuje dobrze gotującej 
gosposi na wieś. Bardzo 
wysoka pensja. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 28364g.
Oddam dziewczynkę lat 
17 z prowincji jako pomoc
domową 
Oferty
Grunwaldzka 
28547g.

z utrzymaniem. 
Biuro Ogłoszeń,

19 dla

Przyjmę pomoc do dwoj­
ga małych dzieci. Wielka 
17 m. 22. 28555g
Przyjmę młodszego po­
mocnika do galwanizacji. 
Dąbrowskiego 58 (Niklów
nia).
Księgowość w 
nym warsztacie 
ezo poprowadzę. 
Biuro Ogłoszeń.

28559g
prywat- 
doryw- 
Oferty 
Grun-

waidzka 19 dla 28560g.

UNIEWAŻNIA SIĘ 
zagubioną pieczątkę firm, o treści jak poniżej: 

24 POZNAŃSKIE 
PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWLANE Nr 2 
POZNAŃ, plac Wolności 14, Tel. zb. 80-11 

Skrytka Pocztowa nr 187.

Dla małżeństwa pra-
cńjącego naszym

K1172

Sprzedaż
Maszynę do szycia ,',Wie- 
fama” sprzedam. Poznań, 
Marszałkowska 8c m. 27,

Zapłaci dobrze młode 
małżeństwo za pokój sub 
lokatorski (rok). Członko 
wie spółdzielni. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 28432g.

godz. 17—20. 284 59g

przedsiębiorstwie na 
okres jednego roku 
potrzebny zaraz

POKÓJ
UMEBLOWANY

Uprasza się o zgłosze­
nie pisemne.

Centralne Biuro
Konstrukcyjne Przem. 
Taboru Kolejowego 

Poznań,
Dzierżyńskiego 231/239.

Pomoc domowa docho- i 
dząca potrzebna. Zgło­
szenia tylko 7 referencja- i

Parę koni oraz platformę 
czterokonną sprzedam. 
Umółtowo, ul. Poznańska 
nr 7. 28617g
Szafę 4-drzwiową
sprzedam tanio.

I, jasną 
Ułańska

Małżeństwo z dzieckiem 
poszukuje pokoju na o- 
kres 3 miesięcy w śród­
mieściu. Oferty Biuro O- 
głoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 28615g.

14-50.
godz. 15—18, tel. 

28629g

Poszukuję mieszkania nie 
umeblowanego (pokój z 
kuchnią) na pobyt stały

Zgubiono wkładkę po­
zwolenia kategorii ciąg­
nikowej. motocyklowej z 
nr D-42956 do nr pozwo­
lenia 0006/55 na nazwisko 
Zdzisław Kmieć, Braci- 
szewo, pow. i poczta Gnie

Pianino zagraniczne sprze 
dam. Stan bardzo dobry. 
Oglądać od godź. 17 ul. 
Grottgera 10 m. 1. 28635g

mi. Poznań, Kościuszki 107 I sprzedam.

Łóżka nowoczesne, jasne, 
nocne stoliki, toaletkę —

m. 8. 28577g wej 44 m. 7.
Gwardii Ludo-

28638g

lub 
mość

okresowy. Wiado-
Janusz Kleszak, Po

zno. 2659p

m. 9.
28594g Rożneżnań, Łanowa 21

Przyjmę zaraz uczciwe 
małżeństwo do pracy w 
gospodarstwie rolnym na 
dobrych warunkach. Mie­
szkanie zapewnione. Bo- 
lesiaw Kupajczyk, Sędzi­
ny, powiat Szamotuły.

28579g
Uczciwego pracownika roi 
nego. samotnego lub z ro­
dziną (z przydzieleniem 
mu mieszkania na miej­
scu) poszukuje resztówka 
rolna w Kunowie n/Obrą 
nr domu 45, pow. Go­
styń Poznański. 28597g
Pon»oc domowa na cztery 
godziny dziennie potrzeb­
na (chętnie rencistka). 
Adres: Kasprzaka 5 m. 1.

Kupno

LoKale

Oddam w dzierżawę pie­
karnię z nowoczesnym 
piecem piekarniczym na 
Jeżycach. Oferty Biuro 
Ogfosaeń, Grunwaldzka 19 
dla 28576g.
Samodzielne mieszkanie 
2-pokojowe, komfortowe, 
I piętro, zamienię na sa­
modzielne pokój, kuchnię, 
nowe budownictwo. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń. Grun­
waldzka 19 dla 28582g.
Zamienię pokój z kuch-
nią, c. 
rytarz

(wspólny ko- 
,Jeżyce) nń 2

pokoje z kuchnią, samo­
dzielne. Oferty Biuro
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 28584g.

Wille — domy — wyłączo­
ne — ogrodnictwo, parcele 
— gospodarstwa wiejskie, 
miejskie w różnej wielko­
ści i różnej cenie kupna, 
w całym województwie 
poznańskim (osobiście 
zbadane) poleca i przyj­
muje nowe zlecenia — 
Wi. Adamski, Poznań, Ma­
łeckiego 21 m-. 9 lub Cho­
dzież, ul. Zwycięstwa 35.

28138g
Sprzedam parcelę 1006 mf 
Jeżyce, 10 min. od pętli 
tramwajowej, doprowa­
dzona woda, zadrzewiona, 
oparkaniona, przewidzia­
na pod budownictwo mie­
szkaniowe jednorodzinne, 
z możliwością utworzenia 
z terenu dwóch działek 
budowlanych, 150 tys. zł. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
28590g

Stioję, naprawiam, poli- 
turuję, modernizuję pia­
nina, dokonuję ekspertyz. 
Drygas, Poznań,* Chudo­
by' 15, tel. 99-79. 28472g
Ogrodnik, dobry, długo­
letnia praktyka, przyjrrue 
pracę. Podać warunKi pla 
cy. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
28613g.
Posiadam koncesję na 
konfekcję damską, dzie­
cięcą oraz lokal oczekuję 
propozycji, przyjmę ma­
sowe krojenie. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 28637g .

Matrymonialny?

rej taki typ pracuje, sprawie 
której na swój sposób służy. Bo 
tak się dotąd dzieje że — nie 
fortunnie zresztą — utożsamiamy 
często żołnierza z armią...”

Zresztą powód bufonady, waż- 
niacłwa, owego „Pan nie wie iłd.” 
może być różny; wystarczy, że 
bufon uważa, że jego czyn­
ność jest dla ludzkości najważ­
niejsza.

„Anachronizm — pisze J., Trusz-

Bibliotekę lub regały ku­
pię. Oferty z ceną Biuro 
Ogłoszeń. Grunwaldzka 19 
dla 28569g.
Akordeon 48-basowy lub 
większy kupię. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 28573g.
Stałopalny większy piec 
kupię. Mikołaj Knast, ul. 
Paderewskiego 2. 28621g

czyński tej sarmackiej fanfa-
ronady polega na tym, że w no-
■woczesnym 
nym, coraz 
gospodarce 
nie zaciera

świecie cywil izowa- 
wyżej zorganizowanej 
społecznej, skutecz- 
się różnica między

mniej i bardziej ważną czynnoś­
cią. Kosmonauci po szczęśliwym 
powrocie na Ziemię, aż dc znu­
dzenia powtarzali, że ich suk­
ces jest tylko cząstką sukcesów 
armii naukowców, inżynierów, 
robotników. I jest w tym stwier 
dzeniu wiele zdrowego sensu. Na 
rowerze sam Gagarin nie pole­
ciałby w Kosmos. Ciśnienia nie 
byłoby w dętkach. I brak twar­
dej nawierzchni. A Mleczna Dro­
ga za wysoka, jak na razie.

Nowe wartości ustrojowo-spo- 
łeczne, nowy kształt techniki co­
raz wyraźniej ukazują farsę szla­
checkiej buty, zarozumialstwa > 
ważniactwa. Gorzej jednak, że 
bufon jest na ogół pozbawiona, 
poczucia humoru”.

Nie obrażajcie się więc na au­
tora za parę słów prawdy. Chy­
ba, że któryś z Czytelników wie
lepiej...

LEKTOR

Zamienię pokój z kuch­
nią i pokój, samodzielne 
na 2 pokoje, kuchnia, sa­
modzielne. Oferty, Biuro 
Ogłoszeń. Grunwaldzka 19 
dla 2858?g.
Zamienię 2 pokoje z kuch 
nią na podobne lub więk-
sze. Warunki
Oferty Biuro 
Grunwaldzka
28589g.

korzystne. 
Ogłoszeń, 
19 dla

Dnia 13 lutego 1963 r. zasnęła w Bogu, po 
długich i ciężkich cierpieniach, opatrzona Sa­
kramentami św., przeżywszy lat 81, nasza ciocia, 
śp.

Apolonia Włodarczak
z domu .Popek .

Pogrzeb odbędzie się w7 sobotę, dnia 16 bm., 
o godzinie 10,45 z kaplicy przy ul. Bluszczowej, 
na Dębcu.

Zawiadamia RODZINA 
Poznań, Szewska 13.
Osobnych zawiadomień nie wysyła się. 29004g

Dnia 13 lutego 1963 r. zakończył swój praco­
wity żywot, opatrzony Sakramentami św., mój 
kochany mąż, pjciec, teść, zięć i dziadek, śp.

Nikodem Zurczak
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 16 bm., o go­

dzinie 10,30 na cmentarzu na Górczynle.

W głębokim smutku pogrążona 
RODZINA

28986g

Sprzedam dom dwie izby 
z ogrodem, wolne. Jaro­
cin. Marchlewskiego 18.

28724 g

Poznam samotną, kocha­
jącą dom, z mieszkaniem, 
niezależną, do lat 50 w 
celu matrymonialnym. 
Wyczerpujące Oferty Biu 
ro Ogłoszeń. Grunwaldz­
ka 19 dla 28513g.

Zguby
Dnia 10 bm. zginął pies 
foksterier ostrowłosy o- 
kolica 23 Lutego. Uczci­
wego znalazcę prosi się 
o zwrot za wynagrodze­
niem. Telefon 530-88.

28936g

Ka\valer, przystojny, lat 
35. wykształcenie średnie, 
pozna pannę lub wdowę 
z Poznania. Cel matry­
monialny. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Grunwaldzka 19 
dla 28529g.
Pani niezależna, po pięć­
dziesiątce z mieszkaniem 
w Poznaniu, poślubi pa­
na do lat 60.. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń. Grunwaldz­
ka 16 dla 28609g.

Wszystkim, którzy okazali pomoc w ciężkich 
chwilach i wzięli udział w pogrzebie nieodżało­
wanego męża i ukochanego ojca, śp.

WŁADYSŁAWA KORONOWSKIEGO
w szczególności Dyrekcji, Kierownictwu, Współ­
pracownikom i Delegacjom PSZRz w Poznaniu, 
jego Oddziałów Powiatowych oraz wszystkim 
Krewnym, Kolegom z byłego 60 pp. i Znajomym 

NAJSERDECZNIEJSZE PODZIĘKOWANIE

Ostrów.
składają ŻONA I SYNOWIE 

3086p

W dniu 13 lutego 1963 r. zasnęła w Bogu, 
opatrzona Sakramentami św., nasza nigdy nie­
zapomniana matka, przeżywszy lat 87, śp.

Józefa Krajewska
z domu Wesołowska

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 16 bm., 
o godzinie 10,30 z kaplicy cmentarza Bożego 
Ciała, przy Ul. Bluszczowej.

W głębokim smutku pogrążona 
RODZINA

29006g
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TEATRY I KINA
W WOJEWÓDZTWIE NIECZYNNE

Luty 

15 
piątek

Imieniny
Faustyna, 

Józefa

Słońce: 
wsch.: g. 7.11 
zach.: g. 17.04

Radio
WARSZAWA 1:9 — Dla klasy 

III; 9.12 — Polska muz. lud.; 9.40 
Dla przedszkoli; 10, — Fel. na te­
maty mierzynard.; 10.10 — „Radio­
wy słowniczek muzyczny”; 10.30 — 
Melodie rozrywkowe*; 12.15 — Re­
portaż Red. Ekonomicznej; 12.45 
Swojskie melodie; 13 — Dla klas I 
i II; 13.20 — Melodie rozrywkowe; 
13.30 — Fel. muz. J. Waldorffa; 14 
„Balu maskowego nie było” — o- 
powiadanie Cz. Kuriaty z tomu 
„Dziewczyna pod kwiatami”; 14.30 
Edward Lalo: Koncert wioloncze­
lowy cl-mon; 15.10 — Dla uczniów 
szkół średnich; 15.35 — Rodgers: 
Wiązanka melodii; 15.45 — Kon­
cert Chóru a cappella PR; 16.05 — 
Do tańca gra Orkiestra Joe Loss’a; 
16,35 — Program młodzieżowy; 
17.05— W Sejmie i o Sejmie; 17.15 
Kultura pilnie poszukiwana; 17.45 
Alberto Ginastera: Tryptyk orga­
nowy wykona Romuald Sroczyń­
ski — organy; 18 — Uniwersytet 
Radiowy; 18.10 — „Durszlak” — hu 
moreska S. Zielińskiego; 18.30 — 
Kurs nauki j. ros.; 18.55 —• Pięć 
minut o wychowaniu; 19 — Kon­
cert Orkiestry PR; 19.30 — Kon­
cert zespołów rozrywkowych i ta­
necznych; 20.26 — Sport; 20.30 — 
Śpiewa „Śląsk”; 20.45 — Ze wsi 
i o wsi; 21 — Notatnik kultural­
ny; 21.10 — „Trzy po trzy” Ze­
społu Dziewiątka; 22.05 — Franci­
szek Mirecki — kompozytor za­
pomniany — audycja słowno-mu­
zyczna w oprać. Karoliny Herman.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 12.05, 15, 
17, 20, 23.

POZNAŃ: 7.55 — Muzyka; 8.34 
W dewizowym kręgu; 8.50 — Mu­
zyka; 9.45 — Kurs nauki j. ang.; 
10 — Koncert Orkiestry Percy 
Fautha’a; 10.30 — Z życia ZSRR; 
11 — Muzyka naszych przyjaciół; 
12.45 — Korespondencja z zagrani­
cy; 13 — Koncert solistów; 13.25 
Podróż do wnętrza muszli; 13.45 — 
Muzyczny Tydzień Poznania; 14 — 
Fel. P. Bystrzyckiego;«14.15 — Kon 
cert w wykonaniu Zespołu Skrzyp 
ków Teatru Wielkiego w Mos­
kwie; 14.30 — „Dlaczego lecie” — 
pog. mgr. J. Cwirka-Godyckiego z 
cyklu „Z problemów współczesnej 
wiedzy”; 14.45 — Dla dzieci; 15 — 
Koncert Orkiestry Mocą Joffy; 
15.30 — Dla dzieci ode. 8 pow. M. 
Twaina pt. „Przygoda Tomka Sa- 
wyera”; 18 — „Tod und Teufel — 
czy epizod z dni wyzwolenia”; 
18.25 — Melodie w tan. rytmach; 
18.45 — Z cyklu: „Sezamie otwórz 
się”; 19.30 — Koncert symf.; 20.10 
Profile miast — województwa war 
szawskiego (w przerwie koncertu); 
20.30 — d. c. koncertu; 21.44 — 
Sport; 21.47 — Mel. tan.; 22.05 — 
Teatr PR; 23.05 — Muzyka tan.

Wiadomości: 5.30, 6.30, 7.30, 8.30, 
12.05, 16, 17.50, 19, 21.17, 23.50.

Telewizja

POZNAŃ I PROGR. OGÓLNOP.: 
11 — Program dla szkół dla klas 
III i IV — „Kłopoty Tomka i Rom 
ka” — (W-wa); 19.25 — „Kajtuś 
rozmawia z dziećmi” — (lok.); 
19.30 — Program dla dzieci star­
szych: — „Dla każdego coś miłe­
go” — (W-wa); 19.55 — „Dobra­
noc” — (W-wa); 20 — Dziennik — 
(W-wa); 20.25 — Dyskusja nad pro 
jektem Kodeksu Karnego (W-wa); 
20.55 — Program tygodnia — (lok.); 
21.10 — Telewizyjna witryna (lok.); 
21.20 — Film fab.- produkcji ang. 
„Szantażyści” — dozw. od lat 14. 
(lok.).

Kółkowy bilans
W powiecie pleszewskim 

działają 82 kółka rolnicze, 
które zrzeszają 3016 członków 
oraz 34 koła gospodyń wiej­
skich (784 członkiń).

Niestety, niektóre z nich nic 
biorą aktywnego udziału w 
intensyfikacji produkcji rol­
nej. Świadczy o tym chociaż­
by fakt: działalności trakto- 
rowo-maszynowej nie prowa­
dzi dotychczas 16 kółek, a z 
ogólnej sumy 30 595 430 zło­
tych należnej. Z Funduszu 
Rozwoju Rolnictwa wykorzy­
stano zaledwie 6 296025 zło­
tych. W kółkach rolniczych 
pracują 43 ciągniki, 56 mło- 
carń oraz szereg sprzętu . to­
warzyszącego. Kółka rolnicze 
dysponować będą w roku 1965 
kwotą 89044033 zł; dotychczas 
zaledwie 66 kółek skorzysta­
ło ze środków FRR.

Do najlepiej pracujących w 
powiecie należy kółko rolni­
cze Czerminie, które posia­
da 3 ciągniki, młocarnie i wie 
le sprzętu towarzyszącego.

Kompleks bezradności 
czy brak wspólnego języka? 

Zapowiedź poprawy w irzcianeckich PGH-acli

n rzcianeckie PGR-y zamknęły ostatni rok gospodar­
czy deficytem rzędu 14 milionów złotych. Liczba za 

skakująca, zwłaszcza w konfrontacji z ogólnym obra­
zem państwowych gospodarstw rolnych województwa 
poznańskiego. Te czternaście milionów, to przynajmniej 
dwa lata przedłużonej realizacji zadań trzcianeckich 
PGR-ów w bieżącej pięciolatce.

Jakie są zasadnicze przyczy­
ny tak poważnych, i jak na 
wielkopolskie rolnictwo nie­
typowych, niepowodzeń? Jak 
poprawić gospodarcze wyniki 
trzcianeckich PGR-ów? Na py 
tania te odpowiedzieć miało 
ostatnie Plenum Komitetu Po 
wiatowego PZPR w Trzciance. 
O jego wadze świadczy fakt 
udziału w nim I sekretarza 
KW PZPR — Jana Szydlaka, 
sekretarza rolnego KW PZPR 
— Stanisława Furgała. dyrek 
tora Wojewódzkiego Zjedno­
czenia PGR — Teofila Kowal­
skiego oraz czołowego aktywu 
partyjnego i snołecznego po­
wiatu trzcianeckiego.

Państwowe Gospodarstwa 
Rolne w powiecie trzcianeckim 
powstawały w trudnych wa­
runkach. Gospodarstwa, utwo 
rzone w większości z gruntów 
chłoDskich pozostałvch po re 
gulaćji, nie posiadające pra­
wie żadnych budynków i wy­
posażenia, wvmagały wielkich 
nakładów, które trzeba było 
przeznaczyć nie na moderni­
zacje i rozwój produkcji (tak 
jak to miało mieisce choćby 
w sąsiednim powiecie szamo­
tulskim), lecz na stworzenie 
elementarnych warunków 
umożliwiających przedsiębior-

W. K. z powiatu ostrowskiego: — 
„Posiadam klatki dla nutrii, po­
budowane kilka lat temu z cegły 
i obetonowane. Były bardzo do­
bre — jednak obecnie przecieka­
ją, chociaż nie widać specjalnych 
pęknięć. Jak je uszczelnić?”

Prawdopodobnie chodzi tutaj • 
tzw. basen kąpielowy dla nutrii. 
Naszym zdaniem — należałoby w 
przeciekającym basenie kąpielo­
wym, stare obetonowanie odbić 
i od nowa wyłożyć świeżą zapra­
wą cementową: w stosunku jedna 
część cementu na trzy części żwi­
ru. Na wierzch ostrego, chropowa­
tego betonu dać cienką warstwę 
„glazury” (gładzi) cementowej.

B. W. z powiatu kępińskiego: — 
„Podobno dobrą paszą białkową 
dla zwierząt jest śruta sojowa. 
Kiedy i jak gęsto należy ją wy­
siewać? Uprawiam u siebie na ma 
łym obszarze bobik, ale chciałbym 
w bieżącym roku wypróbować u- 
prawę soi na obszarze 1 ara. Ile 
potrzeba na to nasion i gdzie moż 
na je nabyć?”.

Nasiona.soi są jedną z pasz naj­
bogatszych w białko. W kilogra­
mie śruty sojowej znajduje się o- 
koło 306 g białka ogólnie straw­
nego oraz około 170 g tłuszczu. W 
żywieniu prosiąt, warchlaków i by 
dla może mieć zastosowanie, jako 
20-procentowy (najwyżej) dodatek 
do śruty zbożowej.

Soja wymaga podobnie, jak fa­
sola gleb ciepłych i zasobnych — 
wysiewa się ją w drugiej połowie 
kwietnia w stanowisku po okopo­
wych, w rzędy co 3# cm, a w rzę­
dach umieszcza się nasiona co 5 
cm na 3 do 5 cm głęboko. Na ob­
siew 1 ara (100 ml) wystarczy 1 kg 
nasion.

W sprawie nabycia nasion soi 
radzimy zwrócić się do Stacji Ho­
dowli Roślin w Choryniu, pow. 
Kościan. Prowadzi się tam od kil­
kunastu lat prace nad selekcją i

Dbają o oświatę 
sanitarną

Coraz bardziej wszechstron 
ną działalność wykazuje Ko­
misja Zdrowia przy Zarzą­
dzie Powiatowym Ligi Kobiet 
w Lesznie. Dzięki 'współpracy 
z komisją ZdrowiaAi Zatrud­
nienia Prezydium MRN-, Sta­
cją Sanitarno-Epidemiologicz 
ną, PCK Komitetem do Wal­
ki z Gruźlicą i Towarzystwem 
Świadomego Macierzyństwa, 
działaczki Ligi Kobiet prowa 
dzą nowe formy pracy oświa- 
towo-sanitarnej.

W ubiegłym roku z inicja­
tywy komisji przeprowadzono 
w kołach LK „Konkurs czy­
stości”. (R) 

stwom prowadzenie działal­
ności gospodarczej. W tej sy­
tuacji trzcianeckie przedsię­
biorstwa, posiadające na ogół 
nieliczną, słabo uzbrojoną w 
narzędzia pracy załogę, nie 
mogły sprostać narastającym 
zadaniom i kończyły całorocz­
ną działalność chronicznym 
deficytem. Dalszym, niebez­
piecznym skutk’’em takiego 
stanu rzeczy było wytworze­
nie się wśród poważnej czę­
ści kadry kierowniczej i za­
łóg. kompleksu bezradności 
wmbec nękających gospodar­
stwa niepowodzeń. Upatrywa­
no źródła tych niepowodzeń w 
żywiołowych, niezależnvch od 
człowieka procesach produk- 
ęvjnvch. nie widząc ich w to­
ku konkretnej działalności 
człowieka.

I tu dochodzimy do sedna 
sprawy. Nie można w nieskoń 
czoność szermować argumen­
tem historycznego rodowodu 
czy niedoinwestowania (w rze 
czywistości nie tak znów rażą 
cego) w środki produkcji 
trzcianeckich PGR-ów. Bez­
pośrednią odpowiedzialność po 
nosi człowiek ze swoimi kwa 
lifikacjami. poczuciem odpo­
wiedzialności za wyniki gospo 
darstwa.. „Powinniśmy złożyć

hodowlą nowych odmian, wcześnie 
dojrzewających i najbardziej odpo 
wiednich do naszych warunków 
klimatycznych. Stamtąd można 
równocześnie uzyskać bardziej 
szczegółową instrukcję i poradę o 
uprawie, nawożeniu i pielęgnacji 
soi. (wm) 

Niezmiernie głośna w Kaliszu sprawa 
nadużyć w Studium Nauczyciel­
skim i Liceum Pedagogicznym jest 

jeszcze jednym dowodem na to, że brak 
kontroli i ogólna beztroska zazwyczaj pro­
wadzą do żałosnego epilogu. Z tych właś­
nie względów oragniemy wrócić do kali­
skiej afery, o której zamieściliśmy tylko su­
chy komunikat...

3 października 1961 roku nie przybyła do 
pracy st. księgowa Studium Nauczycielskie­
go — Henryka Wrzodakowa. Fakt ten nie 
zwróciłby niczyjej uwagi — pani Henryka 
miała zwyczaj udzielania sobie dłuższych 
„urlopów” — gdyby nie obawa, że absencja 
księgowej uniemożliwi sporządzenie na czas 
sprawozdania z realizacji budżetu za HI 
kwartał 1961 r. Próbowano telefonicznie za­
sięgnąć języka, ale okazało się, że nikt nie 
wie gdzie Wrzodakowa przebywa. Dopiero 
po kilku dniach jej mąż stwierdził, że po­
jechała do swego przyjaciela zamieszkałego 
w Rembertowie — i wręczył dyrektorowi 
Liceum Marianowi Wichlińskiemu rachun­
ki wystawione dla Studium, a opiewające 
na kwotę 52 tys. zł.

^ak to zupełnie przypadkowo ujawnio-
* ne zostały nadużycia. Prawdopodob­

nie, gdyby nie nagła eskapada Wrzpdako- 
wej. która istotnie bawiła wówczas w Rem­
bertowie, nieuczciwa księgowa do dnia dzi­
siejszego pełniłaby w najlepsze swoją funk­
cję. Kiedy jednak wiadomość o znalezieniu 
rachunków stała sie nierpal publiczną ta­
jemnicą, dyrektor Wichliński, mimo we­
wnętrznych oporów, sięgnął po słuchawkę 
i zawiadomił Komendę MO w Kaliszu i Ku­
ratorium.

Opory dyr. Wichlińskiego były jak naj­
bardziej uzasadnione. Dyrektor nie wiał bo­
wiem również najczystszych rąk. W 1956 
roku, kiedy Wrzodakowa popełniła nad­
użycia nie wyciągnął z tego faktu żadnych 
wniosków, a przynajmniej takich, jakich 
oczekiwano, ponieważ rozszerzył księgowej 
zakres kompetencji i spowodówał podwyż­
kę wynagrodzenia.

Wichliński nie był skąpcem jeśli chodzi­
ło o wydatkowanie... społecznych pienię­
dzy. Z funduszy przeznaczonych na zakup 
prasy dla młodzieży polecał nabywać 
„Nescę”. Była potrzebna dla celów repre­
zentacyjnych. Zresztą słynął pan dyrektor 
z rozmaitych poczęstunków i libacji. Dla 
budowniczych szkoły zorganizował po­
pijawę, na której „neklo” wiele butelek al­
koholu (prawie za 8 tys. zł wziętych z fun­
duszu Komitetu Rodzicielskiego). Ten sam 
komitet finansował modernizacje 4-poko- 
jowego mieszkania (koszt około 7 tys. zł).

ZMOWA MILCZENIA
Ma marginesie kaliskiej afery

Wichliński w obawie przed złodziejami po­
lecił nawet okratować okna. Oczywiście o 
mienie społeczne obawiał się mniej. Po­
mieszczenie, w którym znajdowała się kasa 
szkolna, było słabo zabezpieczone. Efekt — 
włamanie i kradzież 35 tys. zł. By mieć peł­
ną sylwetkę dyrektora trzeba dodać, że po­
brał on 9 tys. zł za szkolne zajęcia, któ­
rych... nie prowadził.

Te nadużycia, całkowicie dyskwalifiku­
jące Wichlińskiego jako pedagoga, są jed­
nak drobiazgami w porównaniu z wyczyna­
mi Wrzodakowej. Razem ze st. księgową 
Wiesławą Urbańską zorganizowała ona 
przestępczą grupę złożoną m. in. z pracow­
ników MHD, PŚS i „Konsumów”. Szajka ta 
operując fikcyjnymi zamówieniami i ta- 
kimiż rachunkami zagarnęła 1,1 min. zł na 
szkodę Studium i Liceum.

IV iezmiernie charakterystyczny jest w tej
1 ' sprawie fakt, że tylko przez rok prze­

stępcy, działali w rękawiczkach. Później 
księgowe doszły do wniosku, iż stwarza­
nie pozorów — że towary wykazane w fik­
cyjnych rachunkach przekazano do użytko­
wania szkoły lub do magazynu — jest zbę­
dne. Zbędne bo nikt nie kontrolował ksiąg 
rachunkowych i dokumentacji źródłowej.

W tym miejscu trzeba wyjaśnić, że do 
1960 roku przy Kuratorium Okręgu Szkol­
nego Poznańskiego nie było żadnej komór­
ki kontroli wewnętrznej. Obecnie istnieje 
zespół rewidentów działający tylko w 5- 
osobowym składzie (na marginesie: w Ko­
szalińskiem jest tylko... jed^n rewident) co 
w porównaniu do ilości, placówek oświa­
towych stanowi przysłowiową kroplę w mo­
rzu.

p>odczas śledztwa dziesiątki świadków 
J mówiły o kombinacjach oskarżonych. 

To dobrze, że mówią to, co wiedzą. Złe, że 
do tego czasu milczeli, chociaż na ich oczach 
oskarżeni coriz bardziej się wykolejali. A 
przecież nje brakowało wokół ludzi czy in­
stancji *(np. komórka Związku Nauczyciel­
stwa Polskiego, Komitet Rodzicielski itp.) 
szczególnie predystynowanych do przerwa­
nia zmowy milczenia wokół praktyk doko­
nywanych w Studium i Liceum. Czyżby np. 
taki fakt jak wydatkowanie blisko 8 tys. zł 
na libacje nie stanowił dostatecznego po­
wodu bicia na alarm?

M. Ł.

rachunek sumienia i powziąć 
mocne postanowienie popra­
wy” — oświadczył pierwszy 
spośród dyskutantów na Ple­
num — Feliks Kaczmarek z 
PGR Międzylesie.

Świadomość popełnionych 
błędów, to już wiele. A było 
ich niemało. Ważniejsze prze­
wijały się w wypowiedziach 
wszystkich dyskutantów. Brak 
porozumienia między załogą 
PGR-ów. a kierownictwem 
(„generałowie, którzy sami 
chcą wygrać bitwę” — wg 
określenia przedstawicieli za­
łóg), utrącanie własnej inicja­
tywy załogi (stąd m. in, słabe 
lub żadne poczucie więzi pra­
cowników z przedsiębior­
stwem^ nieprzestrzeganie przez 
kierownictwo układu zbioro­
wego, brak narad produkcyj­
nych, niskie kwalifikacje za­
wodowe pracowników i dość 
często kierownictwa. Wska­
zywano jednocześnie pierwsze 
objawy zmian na lepsze.Tam, 
gdzie udało się doprowadzić 
do rzetelnej współpracy kie­
rownictwa z całą załogą, np. 
w PGR-ach Pokrzywno i Mię­
dzylesie, pozytywne wyniki 
stają się od razu zauważalne.

Niełatwo przyjdzie trzcianec 
kim PGR-om osiągnąć uprag­
nione zero strat. Po cichu mó­
wi się o roku 1964. Piekielnie 
blisko — zważywszy ogrom 
zadań. Trzeba będzie szero­
kiej pomocy Powiatowej Rady 
Narodowej, PZGS-u, na któ­
rym spoczywa ciężar odpo­
wiedniego zaopatrzenia pra­
cowników pegeerowskich. Naj 
bardziej pocieszającą zapowie 
dzia przełomu w trzcianeckich 
PGR-ach fest jednak zmiana 
fatalistycznych nastrojów, w 
których ginęło znaczenie czło­
wieka, jego podstawowa rola 
w procesie produkcyjnym. 
..Chcieliśmy — Dowiedział Jan 
Ławniczak, sekretarz rolny 
KP PZPR w Trzciance — by 
ludzie wreszcie sie przebu­
dzili. Myślę, że to się udało”.

K. MARCINKOWSKI

Poczciwe, stare sanie. W czasie śnieżnych dni niezawodny 
środek lokomocji. Jeśli jakiś autobus lub pociąg utknął w za­
spach, często właśnie saniami przewożono pasażerów do naj­

bliższej miejscowości.
Fot. — M. Idziorek

Pochwała konińskich
autobusów ...i kilka propozycji

iejska komunikacja au- 
tobusowa w Koninie 

działa od niedawna. Pierwszą 
linię uruchomiono zaledwie w 
grudniu ubiegłego roku. Ma 
ona pełne powodzenie. Konin 
to właściwie dwa miasta: jed­
no stare w dolinie Warty, 
liczące około 12 tys. miesz­
kańców i rozbudowujący się 
ok. 8 tys. nowy Konin. Mia­
sta dzieli odległość ok. 2 km. 
Stary Konin jest nadal cen­
trum handlowym i admini­
stracyjnym. Tu mieszczą się 
szkoły średnie, urzędy, skle­
py, zakłady rzemieślnicze. 
Uruchomienie komunikacji 
było więc wielką potrzebą. 
Oba miasta łączy linia auto­
busowa nr 1 biegnąca od Ka­
zimierza Biskupskiego do Gló- 
wiew.

Zmarła najstarsza 
mieszkanka powiatu 

pleszewskiego
2 lutego br. zmarła w Le- 

nartowicach najstarsza chyba 
mieszkanka powiatu pleszew­
skiego, Maria Pilarczyk. Uro­
dziła się ona w 1859 r. Zmar­
ła żyła więc 104 lata, (hs)

Tu należy się kilka pochwał 
dla obsługi autobusów. Kon­
duktorki są zawsze uśmiech­
nięte, miłe, sprawnie wydają 
bilety i informują podróżnych. 
Kierowcy przestrzegają roz­
kładu jazdy z dokładnością co 
do minuty. Nawet w najgor­
szych warunkach zasp i mro­
zów, opóźnienia były minimal. 
ne.

W roku 1963 mają być uru­
chomione dalsze 3 linie auto­
busowe. 'Wszystkie łączyć bę­
dą Stary i Nowy Konin. Li­
nia nr 2 kursować będzie od 
Gosławic do Babiej, linia nr 
3 od Morzysławia do Brzeźna. 
Linia nr 4 od. Goliny do cen­
trum miasta. Prawie co 19 
minut będzie połączenie mię­
dzy obu częściami Konina.

Przy okazji kilka propozy­
cji. Przystanek na placu Wol­
ności obsługują autobusy ja 
dące w obu kierunkach. Ze 
względu na ruch okrężny sa­
mochody przychodzą zawsze ż 
jednej strony. Nie wiadomo 
więc, czy to autobus z Nowe­
go czy też do Starego Koni­
na.

• Proponuje się więc usta­
wić dwa przystanki dla oba 
kierunków. Nie będzie zbęd­
nego pytania i bieganiny.

• Druga sprawa wiąże się 
z okresem letnim. Chodzi o 
przedłużenie linii nr 2 do 
Pątnowa. W Pątnowie jest 
przystanek dla pracowników 
kopalni, która ma tam pla­
żę, wypożyczalnię kajaków i 
żaglówek. Korzysta tam z wy­
poczynku wielu ludzi. Po­
łączenie Pątnowa z miastem 
byłoby bardzo pożądane • I 
trzecia sprawa: można by 
ograniczyć kursy do miejsco­
wości podmiejskich. W prak­
tyce bowiem na odcinku Dwo­
rzec Kolejowy — Kazimierz i 
Szpital — Główiew jest mało 
pasażerów. Zwiąkszyłobya to 
natomiast częstotliwość kur­
sów przez samo miasto, (zp)

Jubileusz leszczyńskiej 
gastronomii

Dq lepiej pracujących przed­
siębiorstw handlu uspołecz- 
nonego w Lesznie należą Lesz­
czyńskie Zakłady Gastrono­
miczne, które ostatnio obcho­
dziły jubileusz 10-lecia Pra" 
cy.

z tej okazji długoletnim 
pracownikom wręczono na­
grody pieniężne i dyploniy 
uznania. Wśród 17 wyróżnio­
nych jubilatów znaleźli si? 
m. in.: Bożena Budna i 
nisław Glapa z restaura^1 
„Pod Łabędziem”, Irena Kaf‘ 
tan i Marian Ciesielski z 
„Wielkopolanki”, Kazimiery 
Stróżyk z restauracji „Zacisk®, 
oraz Stanisław Marcinkowski 
kierownik sekcji ekonomie2" 
nej LZG.

W 1952 roku LZG rozp^ 
czynając swoją działalni 
prowadziły 5 zakładów ży^®" 
nia zbiorowego oraz ciastk?2" 
nię i tuczarnię, zatrudniają 
87 pracowników. W następ" 
nych latach LZG zwiększy. 
liczbę zakładów. Obccn^ 
przedsiębiorstwo prowadzi 
restauracji, 3 kawiarnie, 3 D 
ry samoobsługowe, 1 bar m* " 
czny, 1 barobus, kiosk gastr • 
nomiczny oraz ciastkarni? 
wytwórnię lodów. .

W ostatnich latach Pr 
prowadzono gruntowny 
mont lokali, unowocześni^^ 
je i wyposażono w nowe u 
dzenia. (R)


